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 ©zas wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dnie świąteczne. Frenumeratę przyjmują: 
Uddzielne Nra Czas, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 o., z przesyłką pocztową 12 6. W mrakpwiei pa erę w PCZOADA tudzież urzędy pocztowe. Miejscowa prenumeratę. ksi 
; ; garnia S. A. Krzyżanowskiego, handel W. Kotajnego. ©głoszenia (inseraty) przyjmują się za opłatą 
Prenumerata wynos 1: od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym), za pierwszy raz 10, za każdy następny Taz po 5 6. 
i nd i Wadestane (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 c. za każdy raz. 

; i na cały rok | na kwartał |na 1m BWożączemia do „„Czasuść (prospekta, cyrkularze, o łoszenia itp. jmują si AN 

; 5 £ prospesta, cy „08: tp.) przyjmują się za eenę 1 žir.: od 
| Possią w Państwie Austryackiom . «. -« - - - aso: 24 zła. 6 zła. |2 zła 50 e. 100 egzempi. dla zamiejscowych, a 50 e. od 100 egz. dla miejscowye prenumeratorów. Przypadającą 
„. do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Bxwajcaryi i Maroyi 32 zła. 8 zła. 3 zła. należytość uprasza się naprzód nadesłać przekazem pocztowym. ©gtoszenia i prenumeratę 
yjmuja: w Paryżu wyłącznie p. Adam, Carrefour de la Croix Rouge 2, (prenumeratę p. W. Raczko- 


Prenumerata przyjmuje się tylko od 1g0 do ostatniego dnia w miesiącu. — Klaty z pieniędzni i prze. wski, Faubourg Poissonitre 83), w Wiedniu pp. Hassenstein_% Vogler (także w Hamburgu, Frankfurt 


| kasy pieniężne na prenumeratę i o łoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco do Adminis cie ». M, Berlinie, Lipsku, Bazyleii Wrocławiu) A. Oppelik, Stabenbastei Nr. 2 (także w Pradze) R. 
| Czasu w Krakowie. — re ne miecza owane niepodlegsją opłacie ztowej. = 3 f ; : 2 w Pradźo); 
i cam 7 Jin ity: a z Ad Mękagiama p 3 ży A: a á Magso (także w Bodinio Hambargs, Monachium Í Norym a ); G. L. Daube & Comp. (także w Frank- 
RSS t vi ą niszerone. ; i a Rota 5 Comp. > noży 


„| 


mieją. Czy lepiej się dzieje ze stanem wło-|gdy sprzedawano wsie, aby na giełdach 
ściańskim-— nieśmielibyśmy twierdzić wobec] dojść do bogactw. Lecz wszyscy moraliści 
o| częstych wypadków wywłaszczenia mniej- | narodowi powtarzali ustawicznie, że pier- 
' |szych właścicieli, powtarzających się klęsk|wszem zadaniem i obowiązkiem jest strzedz 
elementarnych i. tej podwójnej zarazy: pi-ļi bronić ziemi, każdego jej zagonu. 

jaństwa i lichwy, która wymagała dla na-| Przed rokiem Przegląd Polski w szeregu 
szego kraju wyjątkowej ustawy ize środ- |artykułów poruszył tak zwaną kwestyę 
kami zaradczemi. wiejską i starał się w tę stronę spaczonych 


Ewę die REDS " TTE 


dzie widomem, lub niewidomem. Ks. Reuss w Stam- tem ulżyć naszej smutnej doli, widzimy że nie przy= = 
bule, gdy seryo będzie mowa o pokoju, główną roz- |szła jeszcze chwila by panujący w Rosyj uznali, Że 
winie działalność. Albo on, albo jakiś wysłannik tu- 
racki przyczyni się do zawarcia zawieszenia broni lub 
pokoju, którego pierwsze warunki ułożone będą wprost 
między stronami wojującemi, a swoją drogą Austrya 
i Anglia wywrą wpływ i nacisk na Rosyę przed 
podpisaniem instrumentu pokojowego. 


od dnia Igo Stycznia 1878 r. 
: S przesylką poczłową w państwie 
Ausiryackiem : a SA 


k W 1 miesiąc 
"Em ale" wake | 
Z przesyłką pocztową do Niemiec: 


dr gpu pożal: p paz RY” a Eris Kos dda iA, obrazie powyższym, nie ma przesa- | stosunków społecznych i ekonomicznych 


| Uprasza si nia P+ < ddy — kraj nasz nietylko. nie. postępuje na- zwrócić uwagę ogółu. Sejm podjął także 
_ pisanie stał RE ni: A arokiii przód, ale‘ ekonomicznie upada... Nietylkó | kwestyę ekonomiczną, a Wydział krajowy 
dawnej opaski drukowanej s adresem. tym warstwom, które tradycye narodowe |rozpoczął za pomocą biura statystycznego 
Prenumerata liczy się tylko od pierwszego do reprezentują i na których opierają sję obo-|1 osobnych komisyj badania szczegółowe 
ostatniego dnia w miesiącu. wiązki narodowe zagraża ruina, nie ulega|w kwestyach kredytu, produkcji, środków 
Premimeratą najdogodniej przesyłać przekazem bowiem pod naciskiem : obcych kapitałów zaradczych przeciw klęskom głodu, itp. 
jak Wielkopolska, nie zagraża nam gystem| Wystawa lwowska był poniekąd rezal- 
kolonizacyjny, w miejsce upadających nie- |tatem dążeń objewiających pią w. kierunku 
dźwigają się nowe fortuny, a gdy się trafi | zwłaszcza zachęty dla drobnego przemysłu 
Kulturtriiger, co przynosi. z gobą kapitał i|po wsiach, a zarazem miała dać miarę 0- 
specyalną znajomość rolnictwa lub jakiej|gólnego stanu ekonomicznego. Świetne jej 
gałęzi przemysłu, po kilkoletniej próbie u-|powodzenie kto wie, czy obok dodatnich 
lega także pod wpływem tych wyjątkowych rezultatów nie miało tego ujemnego skutku, 
warunków, których szkodliwości dotąd Ża- że zwiększyło złudzenia, 
den nie wytłómaczył nam ekonomista. Nie Zaprzeczyć nie można, że w pewnych 
pokusimy się też teoretycznie badać przy- gałęziach objawia się postęp, że kraj nasz 
czyn tego stanu, który przedstawia mnóstwo |i w roku ubiegłym pod pewnemi względa- 
zagadek. Wszystko przypisywać zbytkom, jmi przebył szczęśliwie ciężkie próby. Ža- 
życiu nad stan, byłoby jednostronnością, dna z instytucyj publicznych -nie została 
Zbytek jest pojęciem nader względnem , a zachwianą w epoce ogólnych bankructw. 
w stosunkach naszych znachodzi granicę | Sieć kas zaliczkowych i kas oszczędności 
w niemożności i niedostatku. Braku pracy | znacznie się rozszerzyła; a jednak pierwot- 
i zabiegliwości ryczałtowo zarzucić nie mo- |na produkcya, rolnictwo 1 fabryki ciągłym 
żna nawet tej warstwie, większych właąści- | ulegają wstrząśnieniom. Sprzeczności te ze- 
cieli, którą zmusiła konieczność do zmia- |stawiamy. tutaj w nadziei, „że wywołamy 
ny przyzwyczajeń. W wielu okolicach: de- | może głosy. z kraju, wyjaśniające praktycz- 
moralizującym przykładem jest ten dziwny |Ble' 1 teoretycznie stosunki ekonomiczne tak 
fenomen, że gospodarstwa postępowe z wiel- całego kraju, jak każdej okolicy z osobna. 
kim nakładem i na modłę zagraniczną pro- > A 
wadzone wpierw zrujowały parę ATOAN na * 
właścicieli, niźli wstecznietwo tych, Którz i YĄ « 
z obawą przyjmowali innowacye w rolni KORESPONDENCYA „CZASU: 
ctwie i trzymali się dawnego systemu. Za- EEEN 
pewne nagłe przejścia i zmiana stosunków 
włościańskich, którym towarzyszyły wstrzą- i ? ł 
śnienia polityczne i szereg ekonomicznych Anas imei ajma 
klęsk, były pierwotną przyczyną upadków, niu nieprzyjacielskich: kroków w Bułgaryi. Giełda 
a od lat trzydziestu stopniowo usuwa SIĘ | pragnie pokoju, więc wierzy w sukces pośrednictwa 
podstawa dawnym właścicielom. Nadużycie | Anglii. W poważnych kołach „politycznych wszelako 
kredytu zbyt kosztownego na wkłady, które |nie obawiają się wojny między Anglią a Rosy$, ani 
później zwracaja się w rolnictwie, to dra i" 7 wjakayh dze Hip wi 
przyczyna. W ostatnich zaś czasach zArówno |qzjmy, opinia publiczna w Anglii bynajmniej nie 
na przemysł jak na rolnictwo zgubny wywarł |sprzyja czynnamu wystąpieniu gabinetu St. Jamer. 
wpływ ściąg, kapitałów do Wiednia w €-|Co się tyczy pośrednictwa pokojowego Anglii, to na 
poce szału giełdowo - grunderskiego i kry- takowe z dwóch powodów liczyć nie można. Po 
zys ekonomiczno-finansowa, która tej zarazy r sony ję EC Lasery 
stata się nieunikniońem następstwem, oh: tammowania akeyi rosyjskiej, i już dla tego ga- 
O środkach zaradczych przeciw. szerzą- | binet petersburski odrzuci ostatecznie medyscyę an- 
cym się bankructwom i wywłaszezeniom |gielską , lubo to zapewne uczyni w formie nader v- 


ziemi mnie one adr sk wp |od ię s pi Wyd 
zać ich PEZYCY TY Niegodzi się jednak Garstwo pokrzyżowało. plany jego w sprawie wicho- 
milczeć o złem tak grożnem. dniej. Ks. Bismerk odgrywa w Europie tę samą 

Bywamy pochopni do budowania ` gma- rolg, jaką miał NERO III poż do a A, 
chów na powietrzu, kiedy się nam ziemia | trosenskiej Nie dl togo ks. Bismark: tak zęcz 
z pod nóg usuwa. Zwykliśmy się powoły- |nie prowadził całą kmestyę wschodnią, aby dał so- 
wać do znanej narodu ofiarności i Bzafo- |bie wyjąć z rąk swoich przewodnictwo w. chwili sta- 
wać resztkami zasobów, a nie pytamy o nowczej, aby ustąpił pierwszeństwa Anglii. Gabinet 
to, jaką będzie przyszłość narodu, który londyński Rai eni prasa 
Fi rokiem każdym staje się uboższym. Były rate wiśnia Oz przyjde rehia. do zawie- 
wieki, kiedy potęga narodu wspierała Bię | szenia broni lub do pokoju, czy nie (mniemamy, że 
na dzielności ramienia; dziś o wszystkiem |nie), w każdym razie uważajcie za pewnik: 

AK 5 y ; } iks o. 

rozstrzyga pieniądz. Znaną jest rada starego 10 że Austrys nie przyłączy się do akcyi angiel- 


Thiersa na pytanie: co mają robić Polacy? skiej, lecz że Iwytrya w zwiszku trójcesarakim po 
odrzekł on: pieniądze. Rada to niewystar- stronie Niemiec i Rosyi; 

rze > pieniądze. 3 Wystar-| 20 żę zawarcie będź zawieszenia broni, bądź po- 
czająca, A nawet zgubna, bo żądza, robie- |koju nie nastąpi za pośrednictwem Anglii, tylko Nie- 
nia pieniędzy także nas wiele kosztowała, | miec, bez względu na to, czy pośrednictwo to bę- 


Warszawa 31 grudnia. 


Siostry miłosierdzia nasze, które pociągiem s8- 
nitarnym miasta Warszawy rozwożą rannych ro 0a- 
łej Rosyi, zabierając ich z głównego składu w Jas- 
sach, rozbrajają najzapamiętalsze uprzedzenia, z któ- 
romi w początkach na każdym kroku miały w Ro- 
syi do walczenia. Nio oprzeć się mie zdoła ich 
poświęceniu, słodyczy, umiejętności obchodzenia się 
z chorymi i rannymi, cierpliwości, dobrej woli i da- 
ru słodzenia niedoli ludzkiej. Jeżdżą one nieustan- 
nie do Kijowa, Moskwy, Kazania, Petersburga, Wil- 
na, Grodna, Warszawy. W tej chwili przyjechały tu 
z rannymi i czas jakiś pozostaną, wagony. bowiem 
sanitarno tak są nieustanną jazdą zniszczone, że grun- 
townej potrzebują reparacyi; ostatni nawet transport 
odbywał się z tego powodu pod grozą niebezpie- 
cznego wypadku, bo rozgruchotania wagonów. Zaj- 
mujące są bardzo relacye rozmaitych przygód, ja- 
kich z natnry rzeczy były siostry świądkami; wyda- 
tne, dramatyczne zarysy tych zdarzeń z prostotą 0- 
powiadane, do żywego przejmują, nie brak też cza- |j 
sami i komicznego nastroju, jak gdybyś czyteł Szoks- 
pirowskie tragedye. Mówiła mi jedna z sióstr, że 
raz w nocy, gdy na nią wypadła straż, podczas któ- 
rej nieustannie w czasie biegu pociągu przechodzić 
winua z wagonu do wagonu, posłyszałe w pobocznym 
wagonie krzyki i jęki; spieszy tam zatem i zastaje Tur- 
(ka rannego, iedynego, który się przy transporcie 
wśród około 300 Rosyan znajdował, który wsteł ze 
swego posłania i grubym postronkiem pokolei kaž- 
dego z Rosyan rannych okładał; a tej zawziętej gor- 
liwości z trudnością przyszło siostrze tamo położyć. 
Od tego czesu przesyłki Turków rannych odbywają 
się w osobnych wagonach. 

Dzienniki rozniosły już po Europie opisy powrotu 


Cena „Czasu* sa granieą ogłoszona jest w tytule 
każdego numeru. : 


ESE E EEE EER 
Kraków 3 stycznia. 


. Przeglądy ubiegłego roku, jakie zwykły 
i pojawiać się o tej porze w dziennikach, by- 
„wają zwykle spóźnionemi pod względem po- 
litycznym, przedwczesnemi jako historyczne 
ocenienie wypadków. Natomiast retrospekty- 
„wne poglądy mogą mieć o tyle znaczenie, 
o ile przedstawiają roczny bilans strat i 
zysków. Lecz ten bilans tam tylko może 
_ być ścisłym, gdzie się na cyfraeh opiera. 
Politycznie więc byłoby trudną i daremną 
pracą zestawiać zyski i straty, jakie kraj 
„i naród nasz odniósł w roku ubiegłym. 
Nie bowiem na pozór w położeniu wszy- 
stkich dzielnie narodu nie nie zmieniło się, cho- 
ciąż złe im dłużej trwa , ucisk, który nie- 
ustępuje coraz musi: być wskutkach dolegli- 
wszym i bardziej niszczącym, natomiast gdzie 
pomyślniejsze były warunki nie dość umiano 
ich, zużytkować, lecz marnowano je w we- 
wiiętrznych sporach i niewczesnych agita- 
' cyąch.”Jest jednak coś grożniejszego niż 
hałaśliwe lubo czcze spory polityki pole- 
| micznej, jaka w roku ubiegłym brała prze- 
| wagę, i zwichnęła działalność ostatniego 
| sejmu. Życie' polityczne, aby się normalnie 
rozwijało; potrzebuje podstawy realnej, jaką 
| nadać móże w połączeniu ze zdrowiem mo- 
raltem społeczeństwa wzmagające się bo- 
 gactwo ekonomiczne kraju. 
| Bilans zaś mienia narodowego i wspól- 
| nej-pracy około podźwignienia dobrobytu, 
| przeważnie ujemne przedstawia cyfry. Dość 
| rzucić okiem po kraju, aby się o tem prze- 
| konać.. Nie brak usiłowań postępu tak w rol- 
| nietwie, jak: prób w rozwoju. przemysłu 
| fabrycznego , ale po miastach’ galicyjskich 
sterczy szereg kominów fabrycznych, któ- 
re zaledwo wzniesione przestały już dymić; 
| po dworach wiejskich od roku przybyło 
| znacznie nowych nabywców starego te- 
stamentu przykrojonego na modłę bez- 
wyzmaniowości wiedeńskiej. Natomiast na 
braku spotykają się zrujnowani dawni 
właściciele, szukający w nieznanych dla sie- 
bie. zajęciach środków życia z licznymi 
' kompetentami z różnych warstw, gotowymi 
= przyjąć wszelką posadę, ale do żadnego 
| zawodu specyalnie nieprzygotowanymi. Mia- 
| sta w ten sposób stają się zbiornikiem pro- 
| letaryatu szlacheckiego i proletaryatu lu- 
| dzi wykolejonych. a należących do inteli- 
|  gencyi; wieś zaś staje się czyśćcem dla 


Opowiadają tu ciekawe epizody ż teatru wojny, 
Car widząc silnie rannego żołnierza zbliża się do nie- 


żonej po większej części z Litwinów i z rekrutów 

z Królestwa. Wiadomo, że dywizys ta nie była zdzie- 

siątkowana lecz że zaledwie dziesiąta część jej oca- 

lała. Idąc na wyprawę wojenną dywizya ta przecho= - 
dziła przez Podole i tam kościoły w dniach wypo- 

szynka przepełnione były żołnierzami, któtzy przy” 

stępowali wszyscy, 0 ile docisnąć się raogli, do Bpo- 

wiedzi i komunii świętej. Do godziny 10 wieczorem 

księża w konfesyonałach zasiadali. Obecnie dźwizya - 
ta jest wycofaną z boju celem uzupełnienia kadr. 


NPan mianował: podporucznikami w rezerwie pi6-, 
choty następujących kadetów i jednorocznych ocho- 
tników: Konstantego Kossowicza, w pułku bar. 
Kellnera Nr. 41, Léona Cholewkiewicza w pūt- 
ku Karola Alexandra W. Ke. Sas. Weimar. Nr. 64, 
Franciszka Mrozowskiego, Karola Dolżyckie- 
go, Stanisława Marsa i Tomasza Gawlika w puł- 
ku hr. Huyna Nr. 13, Mieczysława Liskowackie- 
go w pułku Fryd. Wilhel. Ludw. W. Ke. Baądeńsk. 
Nr. 50, Antoniego Žaka w pułku Benedeka Nr. 28, 
Adama Karszniewicza, Juliusza Albinow- 
skiego, Jana Tyrowióza, Andrzeja Dsawi- 
dowskiego, Karola Boziewicza, Filipa. Le- 
wicekiego i Henryka Góralskiego w pułku þer. 
Ringelshóima Nr. 30, Franciszka Konarskiego, 
Loona Dziedzickiego, Jana Parfińskiego 
w pułka Rupprechta Nr. 40, Wiktora Chrz anow- 
skiego, Dra Emila Dunikowskiego, "Teofila 
Harasimowicza i Euganiusza Streyskiego 
w pułku <Arcyks.* Karola Balw. Nr. 58, „Feliksa 
Bernackiego, Lucyana KGRAKY ZE i 

u 


Wiedóń 2 stycznia. 


ją pewien niepokój co do przyszłości, to nigdzie 
atmosfera nie jest tak przygnębiającą jak u nas. 


nisława Gutkowskiego, Jóżefa Ter szk 
wicza w pulku bar. Hańdla Nr. 10, Józefa © ha- 
nowicza, Ludwika Bartkiówioża, Władysława 
Gozdowskiego, Antoniego Horbaczewskie-- 
go w pułku Wilhelma ks. Szlez. Holst. Glicksburg 
Nr. 80, Attylę Fiałkowskiego, Franciszka Win’ 
kowskiego, Juliana Napadiowicza w pułku 
Bautmgartena Nr. 56, Witolda Marcinkiewicza: 
w pułku Arcyks. Zygmunta Nr. 45. Wincentego 
Chłopeckiego w pułku Arcyks. Karola Salwa- - 
tora Nr. 77, Aleksandra Mukaczyńskiego w p. 
bar. Mollinary Nr. 38, Gustawa Ujejskiego, Ro- 
mana Zawilińskiego w pułku Fryd. Franc. W. 
Ks. Moklen. Schwer. Nr. 57, Franciszka Lenar-- 
towioza, Narcyza Sikorskiego, Jana Myciń- 
skiego w pułku Fryd. Wilh. królewicza pruskiego 
Nr. 20, Michała Sowińskiego w pułku barona 
Pzekenj Nr. 9, Antoniego Sokołowskiego i An- 
Aleksandra, o”których w ostatnim liście wspomina- | drzeja Ciurkowskiego w pułku Karola Ludw- 
łom, rozdrażniają tutejszych Rosyan i to rozdrażnie- (Ks. Parmy Nr. 24, Włądysława Pawłowskiego 
nie daje się nam uczuwać w różnych drobnych dzie- |i Aleksandra Kruka w pułku hr. Jellaczyca Nr. 69, 
cinnych objawach. W kawaleryi: Karola Lipskiego w pułku uü- 
Jednak pomimo tych słów Cesarza nie robimy s0- łanów Nr. 4, Władysława Zielińskiego w pułku 
bie najmniejszej illuzyi, by mógł jakim kolwiek ak-|dragonów Nr. 10, hr. Edwarda Stadniokiego 


te plemiona; my jasno widzimy i głosiliśmy zawsze 
tam gdzie było nam dozwolonem głos podnieść, obłu- 


cyjne i jarzmo wyznania błahoczesnego ; achylając 
drugą maskę, widzimy nie inne cele, jak tylko z8- 


dajemy, ale przed światem protestujemy głośno, by 
nas kiedyś do solidarnej odpowiedzialności nie po- 
ciągano. Pochlebne wyrażenia gię o Polakach cara 


zadłużonego właściciela albo dostaje się na 
pastwę tym, którzy tylko wyzyskiwać u- 


—— 


okolice, ich strome góry i głębokie wąwozy, nie| się zbyt daleko w dolinę tej rzeki, gdyż począ-|w Nanacara wielką rzekę Desaguadero, łączącą 
odrazu zdawało się możebnem wykreślenie linii, | wszy od Chulpapalca, formacya gruntu zaczyna jezioro Titicaca, najwyższe po jeziorach Tybetu, 
mającej co najwięcej 5 od sta pochylenia, a uni-| być tak dziwaczną, a wąwozy tak ciasne i spa-|z jeziorem Aulłagas, zwamem przez Indyan Yoro- 
kającej wszelkich wiaduktów, mostów itp. koszto- | dziste, że o przeprowadzeniu drogi ani mowy być |na albo Poopo; druga bardziej ku południowi. 
wnych dzieł sztuki inżynierskiej, na których zbu- | niemoże. To też dobiwszy do Chulpapalca na wy- zwrócona, spotyka pomienioną rżekę w pobliżu 
dowanie chudy skarb państwa niemógłby wystar- gokości 3,200 m. po nad poziomem morza, zwró- |miasteczka Oałacoto, tuż przy ujściu rzeki Mau- 
czyć. Udało mi się jednak to zrobić, dzięki zna- | ciliśmy się na prawo w celu dostania siędo dóliny|re, i dóchodzi do słynnego dziś miasta górni- 
jomości gruntu i odrazu powziętemu postanowie- | Funganż, stanowiącej ściek wód z Huadlillas de| czego Corocoro ; obie zaś łączą się później w Via- 
niu przejścia szczytu Kordylierów w punkcie Hua- |la Paz spadających; a choć w tym celu trzeba |cha i wiodą wprost do stolicy Boliwii, Nie wcho- 


doznanych w podróży . po krajach mało znanych, 
a bardzo zajmujących pod wielu względami. 
Prezydent Rzeczypospolitej zamianował mnie 
naczelnikiem wyprawy, przeznaczonej do zbadania 
i zaprojektowania drogi wozowej z Tacna do gra- 
nicy. Boliwii, drogi mającej ułatwić stosunki han- 
dlowe pomienionego miasta ze stolicą Boliwii La 
Paz i jej okolicami, a tem samem wynagrodzić 


CZĘŚĆ ERE 
LISTY 2 ANARYKT POŁTONOWEJ 
| 
| 


prof. Wtadystawa Klugera 


do * * * straty, poniesione w departamencie Tacna przez y 
zbudowanie kolei żelaznej z Puno do Arequtpa| klas de la Paz (4,394 m.), który zdaniem mem było przekroczyć drugorzędne pasmo gór, oddzie-|dzę tu w dyskusye, tyczące się wyboru tej lub 

i do Mollendo, z wielkim dla dobrobytu Zacny stanowi i zawsze stanowić będzie przejście konie- | lające nas od pomienionej doliny, nie jednak nie owej drogi, dość że skierowawszy się ku Coroco=: 

u uszczerbkiem. Jako znanego już z przeszłoro- | czne każdej drogi, prowadzącej z Tacna do sto-|straciłem z wysokości osiągniętej z tyloma tru-|ro, dobiliśmy po trzech miesiącach mozolnych 
y cznych studyów około Kanału. Mawre, spotkała |licy Boliwii. dami, bo dostawszy się na szczyt łańcucha w miej- |studyów do wioski Charana, leżącej już na. tery= 


Jakoż podróżując zeszłego roku po tych okoli- |scu zwanem przez Indyan Apacheta de Copaputjo, | toryum boliwiańskiem, gdzie też misyę mą .za-, 
cach, niewidziałem nigdzie przejścia niższego, zamiast spuszczać się na dół ku łożysku stru- | kończyłem. 22: NOA 
z wyjątkiem chyba siodła Apacheta de Potosi, le-| mienia, oparłem projektowana, linię na samym|  Zrasu niewiedziałem gdzie jest prawdziwa gra- 
żącego nieco niżej, ale za to niedostępnego ; tym stoku wschodnim łańcucha, i idąc ciągle w górę| nica Boliwii, bo ani prefektura Tacny, ani. mi- 
zaś razem po kilku wycieczkach, w celu rozpo- równolegle do samej doliny, spotkałem nareszcie |nisteryum w Lima nieumiały odpowiedzieć na 
znania niektórych wąwozów i ścieszek indyjskich, |jej dno spadziste w, pobliżu Yarapalca , blisko | moje zapytanie, i bylibyśmy, z pewnością prowa; 
utwierdziłem się zupełnie w tem mniemaniu i nie- | Portady. dzili jeszcze dalej roboty, gdyby Corregidor, 
zwłocznie kreślić. zacząłem linię przygotowawczą.| Począwszy od tego miejsca niema już w czem | (wójt) wioski Charona, ujrzawszy błyszczące na . 

Nie.wdając się w dłuższy rozbiór powodów, |wybierać; droga wspina się w górę po falującej | kształt armat długie hinety instrumentów, mierni- 
które wpłynęły na obranie tej; drogi, dodam tyl- powierzchni grzbietu , i dosięga Fuadhillas de La|czych i śpiczaste drążki z chorągiewkami, „nie 
ko, Że: wyruszyszy Z przedmieścią Tacny, postę-| Paz, miejsca wzniesionego według mych osta- | był wysłał ku nam dwóch Indyan z zapytaniem: . 
powaliśmy zwolna.w górę ŻYZnĄ, a zieloną: doli- | tnich pomiarów do olbrzymiej wysokości 4,394 ine- | któ jesteśmy, czego chcemy 1 zkąd przychodzi-. 
ną -Caplina, aż do wioski Pachta, położonej na |trów, zkąd zeszedłszy na rozległą wyżynę Andów, my? Prędko rzecz się wyjaśniła ; byliśmy już od 
brzegu rzeki, Palca; która prowadzi (wznosząc się|kieruje się ku Tambo de Ancara, zajazdu poło- | wczoraj na gruncie boliwiańskim nie o tem nie- 
ustawieznie wpośród:'kaktnsów i lasków drzewa|żonego w odległości 146 kilometrów od Tacna wiedząc, a poczciwy wójt wioski nie przywykły 
„Molles*) ku. grzbietowi tego olbrzymiego pasmałi na wysokości 4,080 m. ponad poziom Oceanu. widzieć tak licznych orszaków jeźdźców 1 koni, 
gór, spoczywającego na wyniosłej „Puna Brava* Z tego miejsca dwie drogi prowadzą do La |posądził nas o rewolucyjne popieranie Corrala, 
kordylierskiej. Niemożna było jednak zapuszczać | Paz, jedna skierowana na północ przekracza |wojującego z dzisiejszym prezydentem Boliwii. 


mnie chlubna ta nominacya; nietracąc więc cza- 
su, wyruszyłem ochoczo na południe, natychmiast 
po ukończeniu wykładów. hydrauliki w szkole in- 
żynierskiej, 

Było to w miesiącu. styczniu bieżącego. roku, 
a więc w chwili największych ulew i śniegów na 
wyżynach kordylierskich. Zwiedziwszy już kilka- 
krotnie te góry w różnych miesiącach roku, pra- 
nąłem jeszcze. poznać zimowe niebo Andów; :cie- 
kawość zaś! parła mnie tak silnie, że pomimo od- 
radzań mych-przyjaciół rozpocząłem natychmiast 
roboty ku wielkiemu szadowolnieniu mieszkańców 
>Taieny, oczekujących: z niecierpliwością rozwiąza- 
nia trudnego. zadania, , drogi: wozowej,, mającej: 


La Paz (Boliwia) 7 kwietnia 1877 r. 


; Chciałem ci zrobić niespodziankę i przesłać 
list do Krakowa: z marką pocztową boliwiańską , 
i w istocie w Corocono wziąłem się do napisania 
go, a W, La Paz zaczynałem kończyć, ale koniec 
był tak długi, że dałem wreszcie, za, wygraną 
i POWODOWI SO posłać co dotąd mam w teczce 
gotowe, odkładając dalszy ciąg „korespondencyi. 
do chy li powrotu mego do Peru. 

Zdziwi cię zapewne nieprzewidziana podróż moz 
| ja. do „Boliwiis, ale. mój drogi ! niczemu dziwić się. 
| nietrzeba, bostu w.„Peruwii codzień -cóś. nowego + 

dziś Rek zdrowie ,. wygody; jutro rewolucje, 
febry, tizi jienia ziemi i wyprawy na granice Rze- | wznieść 'się z wysokości;560-m. (7acna), co naj- 

E czypospolitej. Zresztą dowiesz się o tem zwolna, | mniej- na. 4,400 metrów” ponad poziom morża, 
| przeczytawszy cierpliwie moje listy długie i nu-|aby się dostać na wschodni stok Andów nachy- 
dne, choć pisane pod wpływem świeżych wrażeń, |lony ku Boliwii. I mnie znającemu dobrze owe 


p 


|... «.pomigdzy was, którzy w powierzonych sobie dye- 


= oezyach pełnią urząd biskupi 
|. czych pasterzy, którzy w całam świecio katolickim 


R j cy legi szanownych dygnitarzy, zawróciłem 


w pulka ułanów Nr. 4, Władysława Krzyżanow” 
skiego w pułku ułanów Nr. 1, Władysława O stro- 
 żyńskiego w pułku ułanów Nr. 8, Aleksandra 
Sozańskiego i Franciszka Jakubowskiego 
w paia ułanów Nr. 13, Stanisława Sternberga St 0- 
jałowskiego w pułku ulanów Nr. 1. W artyle- 
pyi Ludwika Kuczyńskiego w pulku Nr. 9, 
. Tadeusza Skrzyszowskiego w pułku Nr. 6. 
` W ałożbie zdrowia mianowany podpornoznikiem Frau- 
ciszek Lubaczewski 

=> gliński. 


Wiedeń 2 stycznia. Pomimo zaprzeczeń z Ber- 


Kna wanie N. fr. Presss, że rokowania z Niem- 
cami ę traktat handlowy podjęte zostaną na nowo 
| szkic 


+ przy powózkach Jerzy Ce- 


przyznaje atoli, że nieco późniój, niż 
onosiła ; mianowicie, naprzód mają być 
przeprowadzone cbrady nad przedłożeniami ugodo- 
womi, a dopiero potem układy z Niemcami, Atóro 
"w takim razio przypadłyby dopiero na miesiąc luty. 
' o się tyczy długu 80-milionowego spodziswają 
się podobno w wydziale ugodowym austryackim ry- 
„chłego porozumienia z Węgrami; w kołach depato- 
wanych przypuszczają mianowicie, że wydział ban- 
kowy sejmu węgierskiego wystąpi z wnioskiem, któ- 
ry będzie można przyjąć, i który wysłanie deputacyj 
specyalnych uczyni nispotrzebnom, a tem samem 
umożebri załatwienie tój sprawy na drodze obustron- 
nego ustawodawstwa. Wśród takich okoliczności nio 
daiwnego, że poozynają wierzyć, iż ugoda przyjdzie 
do skutku w ciągu trzechmiesięcznego prowizoryum, 
"Gaia rz trzoba już będzie przedłużać. Aby się 
asf mne mogh, muszą parlamenta nie przery- 
o 


j adigi. ez powi wggiersoy legant 
jawi e, aby sesya delegacyi podjętą została 
Arvind po ukośczeniu obrad nad przedłożeniami 


ugodewemi, a oba rządy są podobno bardzo: skłon- 
ne de nozynienia zadość temu życzeniu. Jeżeli tedy 
połośenie zewnętrzne nie zniewoli do wcześniejszego 
zwołania del j, natenczas zbiorą się one dopiero 
w koścu lutego, gdyż do tego dopiero czasu jest 
nadzieją załatwienia sprawy ugodowój i porozumie- 
nia rię co do kwot na wydatki wspólne. 


"Włochy. 


Ojciec Swięty miał w d. 28 
kardynałów następującą alokucyę : 


mia z kadym dniem potrzebujemy więcój, abyśmy 
8 s mogli obecnie pomoc Boską w Naszych i 

oła wielkich strapieniach. Napominamy was 
przeto najusilnićj wielebni bracia, a mianowicie tych 


, jak również poiedyn- 


_ przełożeni są nad trzodą pańską, aby nieustanne za 

- Nas i Kościół do miłosierdzia Boskiego wznosili i 
wanosić poleczli modły, aby nam gdy ciało just oha- 
re, udzielało sił ducha, iżbyśmy w gorąco rozpalo- 
hę mężnie wytrwali, dolegliwości i krzysdy, 
jakie cierpi Kościół, rozpoznawali, aby Nam Bóg wszel- 

„ kie. Nasze | żacy przebaczył, imienia Jego cześć 
oddawać dozwchł i deru dobrój woli nam udzielił 

wraz z owocem tego pokoju, jaki chóry aniołów 
przy paredzeniu Psńskiem ludziom ogłaszały. 


+ Hiliszpaniąa. 


Królowa Izabella przesłała do Figara z powodu 
syna swego króla Alfonsa, następujący 


list, który, jak oświadcza, żadnego niema 
o cela: j 
Nie leży w charakterze moim, ani w moich zwy- 
ezajsch 


orzata 
matką mojej s reni 


Eulalii, nic przeto nietha zadziwiającego, jeżeli człon- 
kowie jednej i tej samej rodziny, zostawiając polity- 
kę na boku, utrzymują z sobą bardzo nutnralne stó- 
sunki. Łaskawy pan hrabia Chambord tego samego 
był zdania przyjmując książąt Orleańskich. Jaki był 
powód że z tego wspaniałomyślnego i gościnnego 
wygnania wywołany został, którego obecne położenie 
niema w sobie nic wrogiego, 
ze względu na mnie? Czyż można widzieć co inne- 
go jak potwarz w ostatniem przypuszczeniu, to jest 


w tem że 
nowi, dla 


spiskuję przeciw memu ukocharómu sy- 
którego poświęciłam wszystko? Nie jęstże 


oburzającem pomyśleć, że na urojone podejrzenie ta 


sama gościnność francuska, pod której 


gngłam odpocząć, zrywa z tradycyą? 
twego ducha sprawiedliwośsi panie Redaktorze, aby| E 


opieką pra- 
Udaję się do 


ogłosić prawdę o dobrych stósunkach między moiin 


synowcem 


Gdyby było inaczej, 


i mną, które niemają ić politycznego. 


miałabym odwagę powiedzieć to, 


i z boleścią opuściłabym Francyę, dia której równie 
gorące przechowują życzenia jak dla własnej mojej 


ojczyzny. 


mego wysokiego szacunku. 


Przyjmij panie Redaktorze zapew.isnie 
Izabella Burbon. 


ETER ZEE PECO E NS EE DOTRZE GIO EAE PORZE ZSRR 


Tesir wojny. 


Zły duch Turoyi— Damat basza, zwolennik jedno- 


stronnych 


układów z samą Rosyą stara się skłonić 


Portę do zawarcia tymczasowo zawieszenia broni, 
które w t6j ch wili korzystniejszemby było dla Ro- 


syi, niż dla 


Turcyi, Turoya bowiem ma już rozstawione 


na oałój linii wojeka gotowe do boju, kiedy Rosya 


ukutecznia 


ćby teraz musiała wmaszerowanie ta li- 


nię bojową rumelską wśród najntiążliwszych waran- 
ków, narażając odosobnione cżęści swych wojsk na 
napady przez skoncentrowane jaż siły tureckie. Ła- 
godność zaś warunków, zapowiadanych przy zawar- 
ciu zawieszenia broni, jest zawsze złudną, ho może 
zostać w ciągu układów o zawarcie pokoju poluto- 
wnie zmienioną. 


sca, byliby mogli ł.two urządzić zasadzkę i zni- 
szczyć ten Oddział na wymarszu x wąwozu, de 


Zebranie i zorganizowanie tych sił 


sou zdaje 
przeznacie 


oraz 


; i wtem miej- 
się być iem ważniejszam dla Porty, że 
niem ieh będzie, nie tylko dyworsyami 


swemi przeszkadzać akoyi serbskiej, zapobiegać za- 


spolenin się 


operacyj wojskowych serbskich i ozar- 


nogórskich i wspierać działanie wojsk tureckich w Al- 
banii, a zarazem łącznie z siłami w Tesalii zebra- 


u na, gdzie dowiedziawszy się 0 panują- 
cej właśnie w Santa Cruz rewolucyi , napisałem 
paszport dla siebie i dla mych dwóch towarzy- 
szy 1 paszport ten władzom miejscowym, a więc 
wójtowi, podpisać kazałem. Nie żałowałem póź- 
niej tej ostrożności, bo mię często nagabywano 
na drodze pytając o papiery; prezydent bowiem 
Boliwii obawiając się zapowiedzianej od dawna 
rewolucji, rozkazał wójtom czuwać nad przeje- 
zdnymi i natychmiast za pojawieniem się bunto- 
wników, wysłać pieszego posłańca do La Paz, 
Jestto doskonałą próbką niezmiernej zdolności 
Indyan do chodzenia pieszo. Może się wydawać 

- przesadą, aby człowiek idący pieszo mógł wy- 
przedzić jeźdźca, tak jednak jest w istocie, bo 
gdy koń zadyszany zwolna postępuje po strómej 
a pełnej nierówności drodze, Indyanin zamieszku- 

_ jacy Śterra idzie w górę raźno, a z góry biegnie 
jAk sarna po kamieniach, bez narażenia 
się na Sorocht, tak groźne dla ludzi i zwierząt 
nipprzyzwyczajonych do życia w rozrzedzonem 
powietrzu Funy. Nie wchodząc już w to że In- 
dyanie mają (jak to wielu utrzymuje) organa od- 

_ dechowe urządzone nakształt lamy, specyalnie 
do życia w Kordylierze, tyle tylko powiedzieć 
mogę z własnego doświadczenia, źe w istocie In- 
dyanin nie lubi iść drogą, gdy ta jest prosta 
i wygodna, -i woli (niezważając na góry i doły) 

biedz wprost do zamierzonego celu, unikając tym 
sposobem mnóstwa niepotrzebnych ząkrętów. Naj- 
lepszym dowodem, że w miejscach gdzie drogi 


odległemi 


wzdłuż: drogi 


są bardzo złe 
nej ale piesze; 


, używają poczty listowej nie kon- 
j, jak np. pomiędzy Tacna i Oruro, 

iebie mil dziewięćdziesiąt licząc 
, gdzie tenżesam posłaniec w prze- 


od 


ciągu dni ośmiu zanosi listy z Oruro do Tacna 


i odpowiedź 
cie jest zawsze przyjemne , 


na nie przynosi. Dla ludzi tych ży- 


gdy im tylko nie- 


braknie ulubionej ich koki (Erythroxylum Coca), 


odbierajacej sen i apetyt, a 
draźnieniu siły przez dni kilka. Ś 


dzieć te 


podtrzymującej w roz- 
mieszne to wi- 


twarze wydęte z jednej strony na ze- 


wnątrz pod ciśnieniem żutego liścia, wypełniają- 


cego połowę ust 


, obrzydliwie zaś patrzeć na 


smarowanie wnętrza ust, patyczkiem zmoczonym 


w wapnie 
teleczce. 
kuchennej 


, które noszą przy sobie w małej bu- 
Wapno gra tu w obec koki rolę soli 
; ale nie jest ono powszechnie przyję- 


tem, bo widziałem, że w innych miejscach Peru 


i Boliwii 


szaniny zwanej 
nej z popiołu 
ziemniaków pieczonych. Bądź 


używają do zaprawiania żutej koki mie- 
lucta (czytaj jjukta), przyprawio- 
kolców drzewa Molles i z trochy 
co bądź przyznać 


trzeba, że ten indyjski zwyczaj żucia koki ma 


także swe 
dni drogi 


rydzy pieczonej , 


wnej do n 


dobre strony, bo któżby zniósł cztery 
bez innych zapasów jak trocha kuku- 
twardej jak kamień, a niestra- 
ajwyższego stopnia. Indyanin Żując ko- 


kę, biegnie kłusem z swym tłomoczkiem listów 


na plecach 


cy ziemia 
Raz: pytał 
tu robi i 


» niesiadając nawet do jedzenia, w no- 
służy za łoże, tłomoczek za poduszkę. 
em stojącego na drodze listonosza, co 
dla czego czeka? „Estoy Uorando para 


i którego prześladują [$ 


CŻAS z Piątku 4 Śtycznia 1878, 
nomi mieć na oku Grecyą, gdzie stosunki są obecnie 


do najwyższego stopnia naprężone. 
Na albańskim teatrze wojny załoga oytadeli bar- 


dziej stanęła już na samym schyłku próby swej wytrwa- 


łości; Żywność miała jej się Skończyć zupełnie, a 
odsiecz przygotowana w Olgunie (Dusk), 28W10- 
yA cofagwszy się przed wojskami Plamenacza do 
adaru. i ; ; 

W Erzerum dowodzi teraz Ismaił Hakki Kurd 
bażża i telegrafował świeżo do ODDA, że 
Rosyanie linii obsaczenia nie rozciągnęli dalej i że 
w ogólności do ważniejszych ruchów się nić zabie- 
rają. 


Konstantynopol 31 grudnia (Agence Havas). 

rzerum nie jest jeszcze obsaczonem. Izmaił Hakki 
telegrafomał dziś, ze żaden atak rosyjski dotąd nie 
nastąpił. Hobart, zostający na pokładzie okrętu 
„lzzedinć, bombardował w piątek Grigoreti (na 
wybrzeżu Ksukazkiem. Red.) Około 40 żołnierzy 
tureckich wysiadło na ląd i rozpędziło słabe postó- 
runki rosyjskie, 

Petersbutg 1 stycziia. (Presse). W Sorokech 
nad Dniestrem ma być urządzonym wielki, obóz ob- 
warowańy na 60,000 ludzi i 600 ermat. Coszrż- mą 
jeszcze przed powrotem swym do armii zwidzić 0- 
pancerzowane kazmaty Sweaborga, Kronstadtu i wy- 


spy Chotyń. Platy pancerzy meję 24 centymetrów |Ż 


grubości i wytrzymują ns odległość 500 metrów Biłę 
pocisków najcięższego kalibru. , 

Sistów 1 stycznia. (Preżse). Korjus jenerała 
Gurki (cały? Red.) znajduje się już tylko o trzy 
miło od Zofii. Jenerał Dandeville ma rozpocząć kroki 
zaczepne przeciwko Mlatycy. Oddział serbski z pod 
Pirotu rozpoczął rarsz ka Zofii. 

Peszt 2 stycznia, (Presse). Do Piteszti nadeszło 
700 więźniów tureckich. Dwieście z nich u- 
marło w drodze. 

Bukareszt 2 stycznia. (Pol. Corr.) Rusyanie 
obsadzili już kilka miejsc w bliskości Zofii; bez na- 
potkania siinego oporu i zbliżają się z kilku stron 
do tego miasta. 

Belgrad 2 stycznia (Poł. Cerr.) Bój pod Pi- 
rotem mist być krwawsżym, niż sobie dtąd wysta- 
wieno. Bronił po Taya basza przez dwa dni wa czele 
12 batalionów. Kiedy w końcn sam został rannym, 
rozpoczął nagły odwrót ku Zofii, zostawiając na pla- 
cu boju 24 dzat, które wpadły w ręce Serbów. 

Cetynje 24 giudnia. (Fel. Oorr.) Zupełne po- 
różnienie się Miriditów z Czarnogórcami stało się 
czynem dokónahym, tak, że nawet oddziały walczące 
dotychczas w szeregach czarnogórskich musiano roz- 
puścić. Przypisuą to wpływom angielskim, popartym 
gwineami. — Skutkiem takiego rozpuszczenia oddzia- 
łów albańskich w oddziąle Marka Miliapowa, musieli 
Czarnogórcy opuścić kilka pożycyj pod Skadarem i 
cofaąć sig do Medanu. — arze obejmuje nad 
Gzarnogóreami dowództwo Bozo Piotrowicz. 


miejscowa i zagraniczna. 
Mraków 3 stycznia. 

. Towarzystwo lekarskie krakowskie odbyło wozo 
raj swe roczne posiedzenie, na którem podskarbi Dr 
Obaliński zdał sprawę z obrotu funduszów w r. 
1877 i otrzymał s niego absolutoryum ; sekretarz 
stały docent Dr Pareński odczytał sprawozdanie 
ogólne o czynneświąch Towarzystwa lekarskiego w u- 
biegłym rokn; Bekretrz doróczny Dr Dembowski 
podał wiadomść o %zynnościach nsukowych w ze- 
szłym róku; docent Dr Grabowski w imieniu Ko- 
mieyi redakcyjnej Przeglądu Lekarskiego zdał spra- 
wę s wydawnictwa tegoż czasopisma; Dr Luto- 
stański jako sekretarz Komisyi balneclogicznej od- 
czyt:ł sprawozdanie z rocznej czynności tej Komi- 
syi. Prof. Dr Janikowski podał wiadomość o 
czynnościach Komwisyi hygienicznej i terminclogicznej. 
Wreszcie odbyto wybory, skutkiem któtych skład za- 
rządu Towarzystwa lekarskiego krakowskiego na rok 
1878 jest następujący: prezes: docent Dr Domań- 
ski, wiceprezes: Dr Zarewicz, sekretarz Btały : 
docent Dr Pareń ski, sekretarz doroczny : Dr Warst, 
podskarbi: Dr Obaliński, bibliotekarz: prof. Dr 
Janikowski, redaktor Przeglądu Lekarskiego: 
prof. Dr Blumenstok, członkami Komitetu redak- 
cyjnego: Dr Bylicki, docent Dr Grabowski, 
prof, Dr Korczyński, Dr Obtułowioz. 

— Jutro w piątek o godz. ilej przed południem 
odprawionem będzie w kościele O0. Kapncynów na- 
bożeństwo żałobne za duszę š. p. hr. Aleksandra 
Wielopolskiego, margrabi Gonzagi-Myszkowskie- 
go, zmarłego w Dreżnie d. 30 grudnia. Hr. Wielo- 
polski urodził się 1803 r., nie zaś 1802, jak wczo- 
raj donieśliśmy. 

— W tych dniach wyszedł szematyzm Galicyi na 
r. 1878 tej samej objętości co przeszłoroczny, o 53 
arkueznek druku. Sprzedaje się we wszystkich bió- 
rach starostw. Podręcznik ten jest niezbędnym dla 
wszystkich urzędów i instytucyj i w ogóle dla wszy- 
stkich osób mających nieco rozleglejsze stosunki, jak 
adwokaci, notaryusze, kupoy i t. d. 

— Wybór jeśnego członka Rady powiatowej Chrza- 
nowskiej z przemysłowców i wybór dwóch esłonków 
Rady Zaleszczyckiej z większej własności odbędzie 
się d. 25 stycznia. 


comer andando* (płaczę że muszę jeść idąc), od- 
powiada z kiepska po hiszpańsku stary Aymara, 
robiąc nieszczęśliwą minę człowieka przymawia- 
jącego się o kieliszek wódki. 

Wracam teraz do Charana, gdzieśmy zatknęli 
ostatni palik projektowanej drogi wozowej. Jest 
to mała wioska licząca 100 do 150 mieszkańców, 
zajmujących się chowem alpak, których wełna 
co dwa lata strzyżona, sprzedaje się po 30 do 
40 piastrów za 100 kilogramów. Smutna jak 
każda osadą indyjska, Charana wygląda raczej 
na opuszczone siedlisko dawnych mieszkańców 
gór, niż na pograniczną wioskę, położoną przy 
drodze łączącej Peru z Boliwią. Nadaremnie prze- 
biegając wieś wzdłuż i wpoprzek szukaliśmy ja- 
kiej chaty gościnnej, wszystkie wrota zamknięte; 
czasem mały Aymara w szlafmycy wiguniowej 
na głowie, z twarzą zsiniałą od ciągłego mrozu 
wychyli głowę z poza muru, ale kryje się natych- 
miast, jakby się bał oblicza obcych ludzi. Znie- 
cierpliwiony kazałem drzwi wysadzić. Biedne In- 
dyanki drząc w ciemnym kącie izby, ze strachu 
jedne do muru przytulone, drugie kucząc we 
dwoje zgięte z bojaźnią na nas spoglądają, a je- 
dyna ich odpowiedź na wszystkie zapytania: Ną- 
dą Tajta, co znaczy: nic tu nie mamy, panie. 
Nie mogąć dojść do ładu, bo po hiszpańsku roz- 
mówić się nie można było, używam wreszcie za 
tłumacza jednego z mych ludzi, który rozmówi- 
wszy się się w gardłowym języku Aymara z sza- 
nowną Mamaj (zdrobniałe mama) powiada, że 
w odległości */, mili drogi znajduje się Tambo, 


|sław Dembiński; oficjałami I kl. ofejałowie ÎI kl. 


Kaucki, Henryk Janota, Franciszek Palusiński, 


OPEL 


= Dziennik polski podaje nastjpujący awans u- 
rzędników na kolei Karola Ludwika: W oddziale 
technicznym mianowani zostali: 
by inspektor 2 klasy Anatoni 


Jan Oels, tyt. starszy inżynier Józef Pollak, Alojzy 
Neubauer, Franciszek Gostkowski, Samuel Lówbeer 
i Oton Lendecke; inżynierami 2 klasy, inżynierowie 
$ klasy: Ludwik Goltentkal, Andizej Langier, Wi- 
kto? Ciechanowski, Henryk Gassne i Józef Preiss- 
ner; inżynierami 3 kl. inżynierowie asystenci 1 klasy: 
Jan Gronczarczyk i Justyn Malisz; inżynierami asy- 
stentami 1 kl. iażynierowie asystenci 2 klasy: Alfred 
Wysocki, Piotr Sułkowski i Władysław Lubicy Ja- 
worowski; inżynierami asystentami 2 klasy inżynie- 
rowie asystenci 3 klasy: Józef Barański, Jan Danek, 
Seweryn Blaim, Józef Godfrejów, Alfons Kubala, 
Jan. Meisner, Józef Wysocki, , August Matkowski, 
Józef Żmurko, Jan Łopatiak, Stanisłów Macharski, 
Franciszek Patelski, Józef Skulski, Władysław Ko. 
złówski, Karol Firganek, Antoni Deissenberg, Katol 
Jost, Edmund Ressig, Stanisław Hoszowski i Antoni 
Stochmalski; inżynierami asystentami 3 klasy i:ży- 
nierowie asystenci 4 klasy: Marjan Męciński, Ka- 
rol Bittner, Józef Kmicikiewicz, Józef Szatkowski, 
Józef Tomczykowski, Włodzimierz Kowalski i Antoni 
ołyński; inżynierami asystentami 4 klasy. elewowie 
inżynierscy 1 klasy: Każimierz Matejko, Bolesław 
Krożelnicki, Bronisław Babel, Zygmunt Motylewski, 
Józef Przygodzki, Jan Markowski i Ignacy Schrei- 
ter; elewami inżynierskimi 1 klasy elewowie inżyn. 
2 klasy: Szymon Piechowicz, Seweryn Suchecki, Jó- 
zef Schmidt, Michał Warteresiewicz, Bronisław Mus- 
sil, Artur Ossoliński, Karol Werner, Piotr Grzymal- 
ski, Feliks Wodzicki, Henryk Mitscha, Włodzimierz 
Ciszewski, Stanisław Jelanek,. Alojzy - Henryk Tele- 
rzyński, Jan Fabia, Jan Kanowski, Mieczysław Ban- 
er (na teraz w Wiedniu), Józef Olszański i Adolf 
Börner; elewami inżynierakiemi 2 klasy elewowio in- 
żynierscy 3 klasy: Józef sir (zyć Józef Kleiń, 
Władysław Mynatki, Apolinary Skulski, Ferdynand 
Golikowski, Rudolf Kołodziej, Jan Kwiatkowski, Jan 
Grzybiński, Daniel Nikiforuk, Ludwik Gostkowski, 
Józef Schónhuber, Stanisław Laszkiewicz, Stanisław 
Warzeszkiewiez, Stanisław Cholewkiewicz, Jan Ko- 
fend; inżynierem asystentem 3 kl. mianowany wress- 
cie techniczny urzędnik Stanisław Przychocki. 

W oddziale administracyjnym mianowani zostali: 
starszymi ekspedytorami II klasy ekspedytorowie: 
Józef Miitln i Józef Fränkel, ekspedytorami lub kon- 
trolorami I klasy ekspedytorowie lub kontrolorowie 
II klasy Antoni Finzi, Henryk Łopuszański i ek- 
spedytor II klasy Józef Sparr; ekspedytorami resp. 
kontrolorami II klasy ekspedytorowie i kontroloro- 
wie LI klasy: Bernard Bayer, Franciszek Tachler, 
Józef Pecha, Henryk Kób i August Floch; e%spe- 
dytorami resp. kontrolorami III kl. oficyałowie I kl. 
Juljusz Kamiński (prow.), Antoni illmann i Stsni- 


Kazimierz Mirecki, Franciszek Besley, Edward Steg- 
mann, Ignacy Adler, Ludwik Wallner, Adolf Spitzer, 
Józef Herman, Józef Jurystowski, Robert Halm; 
Jan Madey, Franciszek Bernkopf, ` Antoni Zank; 
Władysław. Stojowski i Jan Wolański; oficjałami II 
kl. oficjałowie III kl. Karol Kotula, Dominik. Hofi- 
mann, Hipolit Radoszewski, Stanisław Proczkowski, 
Władysław Bauch: oficjałami II kl. oficjałowie TV 
kl. Władysław Zdanowicz, ‘Artar Galotzy, Julian 
Strzelbicki, Karol Thelen, Jan Latour, Ignacy Krup- 
ski, August Schultz, Marceli. Ryczak, Walenty Wol- 
ski, Emil Wojciechowski, Zenon: Lewicki, August 
Czyczaycznk, Mieczysław Frank, Józef Homik, Jan 
Adolf, Eustachy Kamiński i Rudolf Rissler; oficja- 
łami IV kl. oficjąłowie V kl. Walery Lewicki, 
Wiktor Starzyński, Włodzimierz Komarnicki, Józef 
Hyziąk, Wiktor Thullie,. Józef Hampel, Ignacy Ku- 
bia, Władysław Leitner; Michał Danielec. Alfred 
Olszewski, Seweryn Sykiewicz, Ludwik. Deutsch- 
mann, Andrzej Hsynos, Stanisław Dulęba, Andrzej 
Bobowski, Dyonizy Mochnacki, Ferdynand Orel, Fer- 
dynand Zankel, Ignacy Urban, Wojciech Bojdecki, 
Michał Bisikiewicz, Jan Szozerbowski, Wiktor Obrecht, 
i oficjał VI kl. Aleksander Szavul; oficjałami V kl. 
oficjałowie IV kl. Wojciech Czosnek, Piotr Jarosz, 
Kornel Zachajkiewicz, Karol Wachtel, Antoni File- 
wiez, Leon Han, Teofil Abl, Juljusz Wojtowicz, 
Maksymiljan Brand, -Marjan  Przestrzelski, Tytus 


Józef Tracz, Franciszek Stamper, Józef Korono- 
wiez, Antoni Nemec, Kazimierz Leśniak, Fer- 
dynand Hiigel,. Franciszek Czernecki, Emil Hubel, 
Józef Lux, Karol Stach, Józef Gutkowski, Paweł 
Foremny, Jan Pańkiewicz, Feliks Samborski, Józef 
Makisz, Ksawety Ryczak, Edward Kadyl, Gustaw 
Jicha, Leon Buszczakowski, Jan Wątowski, Emil 
Pusch, Franciszek Redl, Gustaw Wołowicz i Ju- 
liusz Stampf; oficjałami VI kl. oficjałowie VII kl. 
Stanisław Bilecki, Antoni Szarek, Edward Hauser, 
Henryk Sadłowski, Fryderyk Kolischer, Karol La- 
zar, Bronisław Mossoczy, Tadeusz Monné, Fryderyk 
Nanke, Juliusz Erben, Edward Kozłowski, Emil 
Redl, Emanuel Schimko, Leon Dittərsdorf, Józef 
Pekarek, Gustaw Kunzek, Karol Sobolewski,: Józef 
Pokorny, Ignacy Weigl, Mikołaj Kadajski, Henryk 
Phalke, Franciszek Malinowski, Władysław Szozer- 


t.j. zajazd zwany Tambo de Charana, gdzie zna- 
leźć można owies, żywność i wszystkie wygody. 
Wsiądamy więc na koń z widocznem zadowole- 
niem niedowierżających nam mieszkańców i w kwa- 
drans później wjeżdżamy w pusty dziedziniec o- 
berży. 

Zapakowawszy instrumenta, sprzęty niepotrze- 
bne 1 namioty, wysłałem po dwóch dniach odpo- 
czynku ludzi i muły juczne do Tacna, sam zaś 
w towarzystwie mych dwóch pomocników i grriery, 
puściłem się o Świcie w kieruńku ku Corocoro 
i La Paz. Byłoby bowiem grzechem powracać do 
Peru, niezapuściwszy się cokolwiek w. głąb Boli- 
wii i nie dotrzeć przynajmniej do stolicy tego 
kraju. Nie pożałowałem później tej dwutygodnio- 
wej przejażdżki. 

Z Charana do Corocoro dwa dni konnej jazdy, 
z Corocoro do La Paz również tyle, a że mi 
pilno było wracać do Limy, chciałem dotrzeć 
tegoż dnia do miasteczka Calacoto, gdzie jak mi 
mówiono, można wygodnie nocować na probostwie. 
Tymezasem pokazuje się koło godziny 6ej wie- 
czorem, że jeszcze mil sześć do Calacoto, a na 
całej tej przestrzeni nie ma żadnego zajazdu, ani 
wioski, że droga bardzo zła, i że deszcz, który 
właśnie padać zaczął, prawdopodobnie do rana 
nie ustanie, bo to właśnie pora deszczów nocnych. 
Obwinięci w nieprzemakalne opończe angielskie, 
w kapeluszach nasuniętych na oczy jedziemy na- 
przód z zamiarem wzięcia choćby szturmem jakiej 
chaty pasterskiej, bo namiotów już z sobą nie 
miałem, a dwa muły juczne niosące nasze kufer- 


inspektorem 1 kla- | ropuch; 
irasek, inspektorem |wski; kancelistami ÍÍÍ kl. kanceliści IV kl.: 
$ klasy starzy inżynier 1 klasy Henryk Buresch, | staw Ścheiger, Gustaw Piesch i Henryk Smauliko- 
ktarszymi iużyniersmi 2 klasy inżynierowie 1 klasy:|wski; kancelistami IV kl. kanceliści V kl.: Karol 
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bicki, Alojzy Jerzabek, Franciszek Chrzan, Michał 
Bawias:, Edward, Zauderer, Józef Sendler, Ernest 
Michał Sochaniewicz i Fran'iszęk Ws 
u- 


Horaczek, Wilhelm Pichler, Jakób Ludwig (prow.), 
Ferdynand Matzner,, Utald Nawik i Alfons Myszko- 
yski; kanczlistami V kl. kanceliści IV kl.: Teodor 
Nowotny, Francińzek Żebracki, Aleks:nder Mirono- 
wicz, Józef Szudrawy, Andrzej Śmólski, Beinatd 
Styber, Antoni Mleczko, Antoni Wierzejski i Fry- 
deryk Wilhelm Heller. Oprócz tego rada zawiado- 
wcza przyznała ape WROTA RA udańakki i zyn 
we in parte salari: inżynierom: Wiktorowi Ge: = 
rzowskiemu, Władysławowi Boreckiemu, Michałowi 
Libl, Tytusowi Rafałowskiemu i Władysławowi Pe- 
not po 200 złr. rocznie; kasjerowi Janowi Czerszyk 
500 złr., konmcepiście Jakóbowi Mittlaner 200 zir., 
ekspedytorowi B. Muth 200 złr., i oficjałom I klasy: 
Hipolitowi Gondkowskinmu, Janowi Gerstinger, Hi- 
politowi Mavierzyfiskiemu; Feliksowi Szamlsńskiemu 
i Karolowi Szyszkowskiemi po 100 sin Nakoniec 
udzielono szczególnych remuneracyj: inspektofowł 
Wacławowi Kobliczek 600 złr., inspektorowi Alfre- 
dowi Elsner 500 złr., starszym inżynierom: Józefowi 
Schrederowi, Karolowi Monné i' Henrykowi Teissevrć 
po „300 złr., tudzież inżynierom: Wihelmowi Rodler 
i Wincentemu Kędzierskiemu po 200: złr. PRN 

— Popiersie Chopiaa wykonane zostało niedawno 
w Paryżu, jak pisze Gaz. Lwowska, przez utalento- 
wang rzeżbiarkę i d:mę wielkiego świats, hrabiankę 
de Castries Beaumont, siostrę marszałkowej Mac-Mahon, 
żony prezydenta Rzeczypospoiitej. . Odlewy tego -po= 
piersia mają w Paryżu wsiętość, odpowiednią niepo ic 
spolitej wartości dzieła. Gdyby we Francyi Hog” 
wano obyczaj niemiecki, dowiedzielibyśmy Bię' możć ii 
że Chopin jest Francuzem, i że popiersie, o które: 
mowa, jest utworem patryotycznego natchnienia. Ale 
Francya posiada dość znakomitych ludzi, sanova 
cych chlubę narodü, aby' trybem aneksyi przy wta- 
szcząć ich sobie misła, Przeciwnie, z listów prywa- 
tnych widzimy, że artystka fcdncuska życzy. sobie 
nadewszystko pozyskać. dla swego' dzieła uznanie 
„w ojczyżnie Chopina*. Oto co brabianka,de Castries-. e 
Beaumont pisze do jednej s pań polskich, księżnej C: 
„Pojmujesz to dobrze, jak serdecznie pragię > aby 
w ojczyżnie wielkiego poety muzyki poznano jego wi- 
zerunek, w który przelałam cały mój zachwyt, całe 
uwielbienie.* Należy sią spodziewać, że nasze: tows- 
rzystwo sztuk pięknych, a może i księgarnie w_iate=_ 
resio publiczności zechcą sprowadzić do Lwowa . re- 
produkcye tego popiersia naszego mistrza. ; 

— Przed tygodnień zakończył życie w szpitalu 
w Medyolanie młody, piękny, rozumny, lecz nieco 
za zbyt żywy chłopiec nazwiskiem Baccigaluzzi, któ- ` 
ry zaledwo liczył lat dwanaście. Na kilka dni wprzód 4 
zamiast iść do szkoły, udzł się mając kilka lirów 
w kieszeni do Monzy, aby tani tiżyć wolności. W pa- 
rę dni zdięła go tęsknota za rodziną, ale bał się kary 
od bardżo surowego jca. Minął jeszcze dzień jedeń 
na wahanin się, czy ma wrócić. do domu,.czy iś6:do 
Szwajearyi; w końcu postanowił sobie odebrać „bycie. 
Poszedł więc w kierunku Sesto i w drodze, dwa ra- 
zy chciał rzucić się p d koła pociągu kolei żelaznej, Z 
ale oba razy cofnął się, gdy przyszło na oriech ` 
zgryść. ' Wieczorem spełnił jednak zamiar. | Wycią: i 
gnięto go z zgruchotanemi nogami i zaniesiono dó ( 
szpitala, gdzie się po bohatersku „oddał amputacyi 
jednej nogi, „Teraz wiem có mam czynić, „mów A 
żartując, wezmę katarynkę i będę chodził po mie- 
ście udając kalekę z wojen ojczystych*. Kiedy już 
czuł zbliżającą się śmierć, prosił ojca, matkę i dziadków 
swych o przebaczenie, a ostatnie słowa jego były: - 
„Pozostało mi jeszcze siedem lirów, dajcie je jakiej 
ubogiej rodzinie*, kr AN PEN. | 

— Ktoby się był spodziewał, że papier, przezna” 
czony, jak się zdawało, jedynie do przechowywania 
i uwiecznienia płodów myśli ludzkiej, stanie się ma- 
teryałem, zastępującym z' korzyścią drzewo, żelazo, . 
nawet kamień i cegłę budowlaną. Już dziś mamy te wszy- 
stkie zastósowania. W Ameryce, CA z. pa- F 
pieru, zbitego w prasach hidraulicznych, w niezniier- 
nie twardą masę, kcła do wagonów i lokomotyw, któ- ` 
re funkcyonują z zupełnem powodzeniem, z trwałością s` 
równą jak koła żelazne, a mają tą nad niemi korzyśćj + 
że wagony z kołami papierowemi, snną się nadzwy- . 
czaj cicho, bez łoskotu, co dlą podróżujących bardzo $ 
jest przyjemnem. Zaczynają też wyrabiać z papieru 
koła do zwykłych powozów, i to nie z papki papie- `“ 
rowej, lecz z papieru zwykłego w rulonach,  zbitego +- 
w prasie w masę, Z tegoż samego materyału wyra- 
biają w Filadelfii beczki na wino, alkohol, naftę i in- - 
ne płyny. Beczki takie, oprócz ozdobnej: powierzcho- 
wności, odznaczają się tem, że są nieprzemakalne, _ 
trwałe, nie podlegają psuciu robactwa, powodującemą 
pruchnienie beczek drewnianych, i płyny w nich za- 
warte przez zamknięcie ściśle hermetyczne chronią od 
przystępu miazmow, więc od fermentavyi. Kominy cią- 
gowe fabryczne, robione z papieru, zamiast, jak do- 
tychczas, z żelaza lub cegły, są trwalsze od żelaznych 
bo nierrzystępne dla rdzy, wyższe od nich, więc le- 
piej ciągnące a nądewszystko — lekkie bardzo, nie- 
potrzebujące żadnych fundamentów ani przyrządów 
do stawiania, które, jak wiadomo, przy podnoszeniu © 
kominów żelaznych wymagały niezmiernie wiele pra- 


ki i kilka skrzynek z żywnością były tak zmę- 
czone całodziennem kłusowaniem, że niepodobna 
było myśleć o dojechaniu do Calacoto, tem bar- 
dziej, że noc ciemna a drogi nie znamy. Jakož 
około godziny 8ej wieczorem bystre oko arrtery 
odkrywa w małej dolince kilka chatek indyjskich, 
Potykając się i mocząc w błocie, skręcamy z drogi 
i dostajemy się do estancia (murowane, szałas 
Indyan paszących alpaki i lamy); ale i tu jak 
wszędzie niedowierzanie Indyan długo nam drzwi 
chat zamyka. Nadaremnie prósisz, odgrażasz się, 
zapłacić obiecujesz, częstujesz wódką gospoda- 
rzy, zawsze słyszysz tę samą odpowiedź: „Nie 
mamy owsa, nie ma u nas miejsca, nie ma pa- 
stwiska Taita“. Tymczasem ostry deszcz bije 
w oczy, muły zmęczone kładą się z całym pakun- 
kiem w błoto, a arriero zaczyna się skarżyć, że 
go gwałtowne boleści biorą, bo się napił zimnej 
wody, przejeżdźając rzekę Maurę. Nie umiejąc 
ani słowa w języku Aymara i nie mogąc się roz- 
mówić z Indyanami, moi pomócnicy zabierają się 
do otworzenia małej kapliczki dac em pokrytej H 
herezyą ta mocno Indyan obeszła i nie wiem czy 
temu wybiegowi, czy też kilku sztukom srebrnym, 
które rozdałem między dzieci Indyanina, zawdzię- 
czyć należy, że nam nareszcie otwarto wrota do 
chatki służącej za skład skór baranich. © 5 
(Dokończenie nastąpi). 
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oy i kosztów. Nareszcie papierem zaczynają zastępo- 
wać materyał budowlany. Z brył sześciennych papie- 
rowych budują gmachy kilkopiętrowe. Bryły te, na- 
pojone płynem ogniotrwałym, są bardzo duże i lek: 
kie, więc szybko tworzą ściany i mało potrzebują 
dementu; nadto zaś — ponieważ papier jest jednym 
z najgofszych przewodników ciepła, a zbita masa jə- 


razie poprzedzićby musiało zawieszenie broni, od|ozenia, iż rząd rosyjski gotów jest do układania się 
odpowiedniego żądania Porty. Czy formalna odpo-|o zawieszenie broni, wszelako z głównej kwatery 
wiedź w tym duchu już przesłaną została gabineto- tureckiej należy się wprost udać W tej mierze do 
wi St. James, jest jeszcze, wnosząc z dzienników, głównej kwatery rosyjskiej. Fremdenblatt donosi 
wątpliwena, równie jak i to, czy do tej odpowiedzi|z Kotaru: Pod Antivari umówionem 203 šo dwu- 
dołączonemi zostały rosyjskie waruńki pokoju. ` Po-| dniowe zawieszenie broni, .aby pod opieką wicokon- 
dług prywatnych doniesień tutejszych dzienników |suła austryackiego wychodźcy mogli opuścić miasto; 


Porta miała się zgodzić na przystąpienie przade- część ich udała się już do Zubczy. 


wiek głos spiewaczki nie nadaje się chętnie do ozdób |B. Kozłowski z Myślenie, W. Lisówski z Jurkowa, B. 
szkoły Rossiniego, a tryle, passaże i staccatta wychodzą | Bzowski z Galicyi. 

niekiedy nieco ociężale. A' jak wyraźną w naj-| HOTEL POLLERA, H. Ostrowska z Kongreswki, 
drobniejszych szczegółach jest jej wymowa, jak arty-| T. Jaczyńska z Kongresówki, J. Manules z Wiednia, 
stka liczy się z każdem słowem okazując dla poety |K. Raschka z Rzeszowa, E. Rzuchowski z Bochni, J. 
tę samą uległość co dla kompozytora | Miroszowski z Kongrasówki, J. Usberall z Woli Lu- 


Arya z Fausta oraz scena obłąkania z Lućyt da- | beckiej. 


go jest nieprzemakalną, zatem domy z brył papiero- |ły pannie Chiomi szerokie i piękne pole do dzia- | meem S BRO) 4 

ch wzniesione, są bardzo ciepłe i suche. Wiele też | łania. 3 R ER | wszystkiem do układów 0 zawieszenie broni, i na Paryż 3 stycznia. Journal officiel Ogłasza no- 

fabryk w Ameryce zajmuje się wyłącznie wyrobem | W każdym z tych ustępów świetnie się przedsta- PRZEGL ĄD POLITYCZNY.  |»ystanie w tym celu specyalnego pełnomocnika do |minacyę Fourniera na posła w Kowdkókykojóli, 

cegieł papierowych — i wkrótce może całe miasta |wiły jej pzymioty wokalne, jak niemniej oryginal- A R głównej kwatery rosyjskiej. Dodają, że Rosyā pòsta- |oraz dekret zwołujący na dzień 27 stycznia dziewięć 

będą wznoszone z papieru. ność pojmowania, a wrodzona śpiewaczce: estetyczność Depesze telegraficzne wila jako warunek przystąpienia do wstępnych u- okręgów wyborczych dla odbycia wyborów w zaiej- 
powlokła prawdę urokiem niepowszedniej piękności. kladów, oddanie twierdz naddunsjskich. Jednak do |sca tych deputowanych, których mandat nie został n- 


Wiadomości policyjme. Straż policyjna 
trmymała: Ludwika Oiekośniaka i Ignacego Bo- 
bra, za kradzież rynien z domów i Juliana Kostra, 
poszukiwanego xa krądzież kosztowności, ostery 080- 
by za pijaństwo, 

TEATR. — We czwartek dnia 3go stycznia: 
Ostatni gościnny występ panny Emilii Chiomi, 
primadonny teatru „Her Majesty's w Londynie. — 
Komedyą w 2 aktach z francuskiego pp. Melesville i 
Xavier — tłumaczona przez T. Gwozdeckiego: Tre- 
fnis. — Traviata Verdiego. Wielka scena i arya. 
Na powszechne żądanie Łucya ż Zamermooru Do- 
misettego. Akt trzeci, Scena obłąkania. — Początek 
o godzinie Tej. 

` Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godz, 11ej do 
4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 oen- 
tów, w dnie powszednie 30 centów. 

— Dnia 2go stycznia pochmurno; termometr od 
— 8'3 doszedł doszedł do — 5'0 C. Barometr idzie 
jeszeza w górę; rano o Gej dnia 3go stycznia stan 
jego był 7524 millim., termometru — 5:0 O. -- 
Wiatr północno-wschodni. 

— W piątek dnia 4go stycznia: Św. Tytusa i 
dw. Eugeniusza. 


znany przez Izbo, ńlbo którzy sami mandat złożyli. 

Londyn 2 stycznia. Standard donosi z Kon= 
stantynopola , że telegraficzny związek Niżu z Wid- 
dyniem zupełnie został zerwany. Times pisze: Ro- 
syanie przebyli Bałkan Etropolski, lubo tylko piesze 
ścieżki prowadziły tara przez góry, i tamtędy dostały 
się jazda : turecka: oraz dzieła na południowa: stoki 
gór, gdzie Rosyanie zaskoczyli Turków. Związki 
między Sófią a pozycgami Kamirli i Arab-Konskiem 
przecięte. Daily. Newa donoszą: Los Erzerum za- 
pewne rozstrzygniętym będzie w Baiburt. Rosysrie 
i Turcy gromadzą tam znaczne siły. 

Londyn 3 stycznia. Morning Post donosi: 
Rada ministrów zgodziła się wczoraj na to, żeby 
nia uważać odpowiedzi rosyjskiej na wniosek pośredni- 
czący Anglii za zamknięcie akcyi rządu angielskiego, 
i postanowiła przed odesłaniem odpowiedzi Porcie 
zapytać w Petersburgu, jakie instrukcye otrzymali 
dowódzoy wojsk rosyjskich co do żądań mogących 
być przez nich stawianemi w celu zawieszenia broni... 


tej chwili żadne z tych doniesień nie ma znamion 
urzędowej autentyczności. * 

Pol. Oort. zaś mówi: „Bez względu na wystoso- 
wane do Anglii żądanie pośrednictwa, Porta oswaja 
się coraz więcej z myślą zawiązania stanowczych i 
bezpośrednich układów pokojowych z Rósyą. Jeżeli 
dotąd «formalny krok <w- tym. kierunku ; zrobionym 
jeszcze nie został, to dla tego, że. do tej chwili nie 
podobna było dowiedzieć się o warunkach Rosy: 60 
do zawieszenia broni, a które w tureckich kołach, 
sądząc po rozpowstechnionych dotąd. półurzędowych 
wskazówkach, uważsją za nieprzyjmowalnó”. 

Powyższe dwa ustępy trzędowego i półurzędowego 
organu stroszczają wszystko, co dotąd wiadomem jest. 
Wnosić z tego można, że przedewszystkiem stanie 
na porządku dziennym kwestya zawieszenia broni, że 
dotąd nieznane są warunki, pod jakiemi Rosya przy- 
stąpiłaby do układów o to zawieszenie broni; .ż6 
prawdopodobnie w odpowiedzi na krok Anglii żądać 
będzie bezpośrednich z Portą układów, że zatem po- 


Dodajmy, że p. Chiomi posiada jeszcze jeden dar, ; 7 $ 
najtrudniejszy do znalezienia u śpiewaczek t. j.doj Pa 2 stycznia. Wozoraj podpisany został 
postaci w całym blasku pięknej i uroczej łączy zna- traktat handlowy między Francyą a Grecją. 

komity talent aktorki (jest uczennicą Salviniego). Paryż „2 stycznia. Na wozorajszem * ROWOrocz- 
Obok wysokiej wytworności w obejściu, rozwinęła | nem przyjęciu W Ełysóe znajdowało się wielu de- 
artystką takie bogactwo odcieni i zarysów Ożywio* putowanych i senatorów republikańskich. Nowi -pra- 
nych grą twarzy, że zdawało się, iż żaden szczegół |fokci pozwalają wszędzie otwierać napowrót loże wol- 
jej roli nie został zatraconym. no-mularskie i różne stowarzyszenia. 

Londym 2 stycznia. London Gazette ogłasza 

przedłużenie traktatu z Włochami do końca  mar- 
ca b. r. 
Bukareszt 1 stycznia. Gdy budżet na rok 
1878 niemoże być ukończony przed końcem roku 
(d. 12 stycznia), przeto Izba uchwaliła tymozasowe 
prawo budżetowe na styczeń. 
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Wykaz zmarłych w Krakowie 
od d. 23 grudnia do d. 29 grudnia włącznie, 


Razem zmarło osób 60; 31 mężczyzn i 29 kobiet ; 
35 osób w obwodach i 25 w szpitalach. Do 1 roku 
życia zmarło osób 16, do 5 roku 9, do 10 roku 5, 
do 20 roku 3, do 30 roku 6, do 40 roku 9, do 60 
roku 6, do 80 roku 6. 

Na choroby zakaźne zmarło osób 11. Na ospę: 
Helena Sowińska, córka szewca, 7: mies.; Paweł No- 
wakowski, syn wyrobnika, 9 mies.; Jędrzej Hammer, 
syn krawca, 1!/ą roku; Zygmunt Zarzycki, syn wy- 
robnika, 21/, roku; nieszczepieni, Na płonicę: Mi- 
chał Kudas, syn inspek., 6*/, roku; Marya Teich- 
manówna, córka Rek. Uniw., 9'/, roku. Na błonieę : 
Marya Pokluda, córka cieśli, 91/, mies. Na dławiec: 
Marya Szypitówna, córka wyrobnika, 10 mies. Na krztu- 
siec: Lajo Elbersfeldówna, córka stręczyciela, 5 mies. 
Na dur brzuszny: Marya Bąkówna, wyrobnica, lat 
14; Jan Banaś, piekarz, lat 25. Na inne choroby 
zmarło osób 49. Na zapalenie opon mózgowych: Ka- 
zimierz Frankowski, syn krawca, 10 miesięcy ; Zofia 
Ziembińska, córka wyrobnika, 3!/ą roku; Wojciech 
Bil, syn stróża, lat 6. Na rozmiękczenie mózgu : Pau- 
lina Czarzyńska, uboga, lat 80. Na drgawki: Estera 
Sperlingówna, córka przekupnia, 10 mies. Na szosę” 
kościsk: syn handlarza Mojżesza Praegera 7 dni. Na 
miażdżycę tętnie: Tekla Wolańska, właśc. handlu, 
lat 66. Na zapalenie płuc: Maciej Pochłopiński, wy- 
robnik, lat 46; Antoni Sanoszek, wyrobnik, lat 27; 
Michał Czoła, wyrobnik, lat 63; Apolonia Wiśniew- 
ska, wyrobnica, lat 60; Gerson Danglowicz, posłu- 
gaoz, lat 72; Antonina Tarlejówna, córka służącej, 
11/, roku; Adelą Bąkowska, córka tapicera, lat 3; 
Tadeusz Moderski, syn agronoms, 1'/, roku; Stani- 
sław Mikuła, syn młynarza, 2 lata; Michał Kreto- 
wiez, syn stolarza, 3 mies.; Henryk Cygankiewicz, 
syn szewca, 9 mies.; Wiktorya Ciechoczonka, córka 
wyrobnicy, 23 dni. Na guchoty płuc: Franciszka Maz- 
gałowa, wyrobnica, lat 34; Stanisław "Tarczyński, 
syn b. naucz., lat 8; Saul Rosenzweig, syn kramar 
ki, 5 lat; Wojciech Ziębiński, syn posługacza, 4'/ę 
roku; Jędrzej Honciszew, wyrobnik, ląt 44; Marya 
Piwarska, służąca, lat 27; Misel Hirschsprungowa, 
przy rodzinie, lst 27; Wincenty Frankowski, wyro- 
bnik, lat 19: Marya Mędralina, wyrobniea, lat 45. 
Na zbrzęknięcie płuc: Marya Bukowska, praczka, lat 
33. Na zapalenie kiszek: Wanda Osławska, córka 
murarza, 5 mies.; Józef Lesk, strażnik, lat 24; Wi- 
ktorya Scisławska, wyrobnica, lat 39; Agnieszka Jur- 
kowska, wyrobnica, lat 54. Na zapalenie nerek: Jó- 
zef Schotak, wyrobnik, lat 31; Marya Czeksjowa, 
żona fijakra, lat 40; Marya Jędraska, wyrobnica, lat 
37; Katarzyna Kalezakowa, uboga, lat 68; Wikto- 
rya Bostasikowa, wyrobnica, lat 60; Agata Sarczy- 
kowa, służąca, lat 30; Błażej Lorenc, wyrobnik, lat 
41. Na pruchnienie kości: Franciszka Zacharówna, 
córka wyrobnika, lat 5%/,; Pinkus Passner, belfer, 
lat 16. Na raka: Ryfka Kopsowa, żona tandeciarza, 
lat 56; Na rozwój niedostateczny: Mikołaj Treittler, 
syn wyrobnicy, 20 dni; Szczepan Sieradzki, syn ślu- 
sarza, 1 godz. Na brak sił: Karol Niewald, syn ma- 
szynisty, 1'/, miès. Na wyniszczenie: Salomon Büt- 
tner, syn stręczyciela, 1 rok. Na nwiąd starczy: Jan 
Miaskowski, szmaciarz, lat 70. Udławił się : Szymon 
Głogowski, pisarz, lat 53. 


Dzienniki wiedeńskie zajmują się odznaczeniem hr. 
Andrassego przez N. Pana orderem złotego runa. 
Podnoszą tę okoliszność, że nominscya była osobną 
a nie w połączenia z innemi dekoracyami, które 
zwykły na Nowy Rok się pojawiać. Od 1873 r. or- 
der złotego runa udzielonym był tylko księciu Ma- 
ksymilianowi Bawarskiemu i Aroyksigsiu Rudolfo- 
wi. Z ministrów austryackich dwóch tyiko zostało 
odznaczonych za obsonego panowania złotem runem: 
hr. Alfred Potocki i hr. Andrassy. 

Pod nieobecność prozesa gabinetu węgierskiego, prey- 
jęcia noworoczne odbywały się w Peszcie u przywódz- 
ców stronnictw. Przy tój sposobności objawiały. się 
wzbiersjące usposobienia opozycyjne, którym wtóro* 
wały organa lewicy, zapowiadsjąca nieuniknioną kry» 
zys, jeśli gabinet będzie chciał iść dalój na drodze 
roakayjnój. Kryzys ta wszelako o tyle nie wydaje się 
prawdopodobną, że opozycya lubo hałaśliwa, ma nie- 
znaczną mniejszość w Izbie. Nie mogąc przeto. za- 
grozić gabinetowi przegraną parlamentarną, Ellendr 
ostrzega rząd, że jeśli ulegać będzie gnuśności i 
nie stanie Śmiało w obronie dążeń narodowych, mo- 
że pchnąć kraj na drogę rewolucyiną. Zwykła to 
mowa anarchistów. Charakterystyczną jait rzeczą, 
łe p. Tisza, który wyszedł niedawno z lewicy, popie- 
my przez najgorętsra żywioły, dziś uchodzi z% Stań- 
czyka węgiorskiego. Świadczy to tylko o jego szoze- 
rym patryotyzmie, który skłania go do poświęcenia 
popularności, kiedy chodzi o ratunek kraju od chaosu. 

Zwykle podczas powinszowań nowego roku skłą- 
danych cesarzowi Wilhelmowi, przemawiał jenerał 
Wrangel. W tym rokn czy z powodu, że Wrangel 
nie żyje, lub też z innej przyczyny, Cesarz wymówił 
się od wysłuchania powinszowań ze strony jenera- 
łów, lecz sam do nich odezwał się i objawił nadzieję 
pomyślnego przebiegu roka rozpoczynającego się. 

Kryzys gabinetowa w Prusiech nie wyjaśniła się 
przez tych kilka dni. National Zig przemawia w 
imieniu partyi liberalnej w. tej sprawie samemi ogól- 
nikami tajemniczemi, których znaczenie jest to, ża 
zbyt to wielka sprawa, aby orzekać o niej przed 
cza80m. 

Minister Marcóre miał na zamknięcie roku parę 
mów bardzo liberalnych, w których położył nacisk 
szczygólny na słowo „liberalny“ i „republikański *, 
minister zaś spraw zagranicznych, Waddinęton Wy- 
dał okólnik przy objęciu. urzędowania, w którym po: 
wiedział, że pod względem conclave pannje zupółna 
zgoda między mocarstwami bezpośrednio dotknięte- 
mi, jak Austcya, Włochy, Hiszpania i Francya; zga- 
dzają się one na to, aby Włoch był papieżem i sby 
nowy Papież. był „umiarkowanym“ a nie młodym; 
dodał zaś, że Anglia, Niemcy i Rósya przystąpiły. 
do tej umowy. Otóż minister francuski moż6 mówić 
tylko, jakie będzie zachowanie się Francyi, ale. nie 
o tem, co conclave postanowi. Zamiast o veto, do 
którego roszczą sobie pewni królowie prawo, mówi 
minister francuski o osobie przyszłego papieża. Okól- 
nik ten znany jest tylko z treści bardzo wątpliwej, 


w przypadku dalszych zawikłań na Wschodzie. Hr. 
Carnarvon oznajmił im, iż mimo upadku Plewny nie 


Wiadomaści. Pibitografńiezmo, 


= — Nr. 1 Ozasopisma Towarzystwa Apiekarskie- 
go zawiera: Od redakcyi. — O osnaczenin wartości 
wyskoku octowego i octu używanego do potraw we- 
dług H. Vohla podał M. D. W. z drzeworytem. — 
Kwas salicylowy nie działa rozkładająco na siarko- | 
sinian sodowy, przez Dra K. Kochelra. — Kilka 
słów o soku malinowym, podał Wł. D. — Chloro- 
form jako odczynnik na cukier w moczu podług Ach. 
Caillian'a podał M. L. Dobrowolski. — Dokładny 
sposób oznaczenia ciepłoty, podał M. D. W. —Spra- 
wy zawodu aptekarskiego: Protokół z jesiennego po- 
siedzenia gremium krakowskiego. Odpowiedź na od- 
powiedź w sprawie artykułu „Ekonomia naszą“ p. 
M. L. Dobrowolskiego. O zebraniu aptekarzy kra- 
kowskich. Z Wydziału Towarzystwa aptekarskiego. 
Wiadomości bieżące. — Ogłoszenia. 

— Nr 1 Przeglądu sądowego i ddministracyj- 
nego zawiera: O ustawach lipcowych ze stanowiska 
prawa prywatnego- powszechnego, handlowego i we- 
kalowego, napisał prof. Dr Leonard Piątak; Przegląd 
tygodniowy; Praktyka sądowa i administracyjna; O- 
rzeczenie Trybunału kasacyjnógo; Korespondencya ; 
Recenzys; Ze stowarzyszeń prawników ; Rozporzą- 
dsenia i okólniki urzędowe; Wiadomości potoczne i 
urzędowe; Ogłoszenia urzędowe i prywatne. Pismo 
to fachowe wychodrące od trzech lat we Lwowie, 
umiało zyskać sobie szerokie koło czytelników dobo- 
rem artykułów i staranną radakcyą. Wydawane na 
wzór tego rodzaju pism niemieckich, może najzupeł- 
niej zastąpić takowe w kraju naszym; nie mając je- 
dnak tyle zasobów co tamte potrzebuje poparcia o- 
gólnego ze strony prawników, na które pod każdym 
względem zasługuje. 


skalę, a lord Beaconsfield, który jest punktem, środ- 
kowym sytuacyi, nieprzyjmuje deputacyi tak jednego, 
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raczej dla tego, że p. Chiomi przybywa do ras 
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stek, które każą nam podziwiać szczątki przebrzmia- 
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casse, tout lasse? 

Rozgłos, jaki poprzedził p. Chiomi, pożwala nam 
żądać od niej bardzo wiele. Jakoż przyznać trzeba, 
że artystka spełniła nasze oczekiwania, jeżeli nie 
w zupełności, to przynajmniej w znacznej części. 
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czone wersye przypuszczalnej odpowiedzi rosyjskiej, 
obiegają dzienniki, jak o tem można się z telegra- 
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